
Chleb w roli głównej, a do tego 
ceremonia dożynkowa i koncerty 
w amfiteatrze. To wszystko 
w ramach Podlaskiego Święta 
Chleba, największej imprezy 
w kalendarzu wydarzeń Muzeum 
Rolnictwa w Ciechanowcu 
(pow. wysokomazowiecki). 
Wydarzenie zostało objęte 
patronatem honorowym 
Marszałka Województwa 
Podlaskiego, a uczestniczyli 
w nim wicemarszałek Marek 
Malinowski, członek zarządu 
województwa Jacek Piorunek, 
wiceprzewodniczący sejmiku 
województwa Wojciech 
Grochowski, a także wiceminister 
rolnictwa i rozwoju wsi Stefan 
Krajewski. 

Święto Chleba  rozpoczę-
ło się od uroczystej Mszy świę-
tej, po  której uczestnicy prze-
szli na teren ciechanowieckiego 
muzeum. Przemarsz korowodu 
z  wieńcem dożynkowym zakoń-
czył się tradycyjnym dzieleniem 
chlebem oraz wystąpieniami 
okolicznościowymi.

– Chleb to coś więcej niż po-
karm, to symbol pracy, poświę-
cenia i więzi, które łączą naszą 
społeczność od pokoleń – mówił 
wicemarszałek Marek Malinow-
ski. – Dziś mamy okazję nie tylko 
docenić trud rolników, piekarzy 
i wszystkich tych, dzięki którym 
mamy chleb, ale także wspólnie 
kultywować tradycje regionu.

 To chyba rzeczywiście jest 
największy w Polsce festyn zwią-
zany z rolnictwem –  dodał Jacek 
Piorunek zdradzając, że Podla-
skie Święto Chleba w tym roku 
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N Dokończenie na s. 7–8

Szeregi wojska zasili 92 nowych 
rekrutów, którzy skorzystali 
z programu „Wakacje z wojskiem”.  
Na Starym Rynku w Łomży 
w minioną sobotę złożyli oni 
oficjalną przysięgę. – Jest to na 
pewno wyjątkowa i wzruszająca 
uroczystość. Po tym szkoleniu, 
niektórzy pierwszy raz widzą się 
ze swoimi bliskimi – powiedział 
pułkownik Paweł Gałązka, 
dowódca 18. Łomżyńskiego Pułku 
Logistycznego im. gen. bryg. 
Mariana Raganowicza podkreślając, 
że w ciągu ostatnich 2 lat jednostka 
wyszkoliła ponad tysiąc żołnierzy.

N Dokończenie na s. 10

Przysięga wojskowa uczestników 
programu „Wakacje z wojskiem”

W Ciechanowcu odbyło się 22. Podlaskie Święto Chleba

Od lewej Dorota Łapiak,  
Marek Malinowski i Jacek Piorunek
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Trwają obchody 5-lecia istnienia 
18. Łomżyńskiego Pułku 
Logistycznego im. gen. bryg. 
Mariana Raganowicza. Z tej okazji 
dla mieszkańców miasta i turystów 
przygotowano wiele atrakcji. 

Jedną z nich był wernisaż wy-
stawy poświęconej 33 Pułkowi 
Piechoty, który istniał w Łomży 
w okresie  międzywojennym i stał 
się jej legendą. – Wystawa opo-
wiada jego historię – powiedział 
kurator ekspozycji Adam Soko-
łowski z Muzeum Północno-Ma-
zowieckiego w Łomży.  Historia 
pułku przestawiona została na 14 
planszach: od powstania do wy-
buchu II wojny światowej, kiedy 
jednostka broniła Łomży przed 
wojskami niemieckimi. Możemy 
tutaj zobaczyć fundamenty funk-
cjonowania 33. Pułku Piechoty 
– powiedział płk Paweł Gałązka, 
dowódca 18. Łomżyńskiego Puł-
ku Logistycznego wskazując, że 
wystawa prezentowana jest po 
raz drugi i poprzednim razem 
cieszyła się nie tylko niezwykłym 
zainteresowaniem mieszkańców, 
ale także turystów. 

Tradycję 33 Pułku Piechoty 
przejął i kontynuuje 18. Łom-
żyński Pułk Logistyczny. Dla sa-
mych żołnierzy, a także nowych 
rekrutów, którzy w minioną so-
botę składali przysięgę, była to 
wyjątkowa chwila, aby poznać 
historię nie tylko armii, ale i mia-
sta gdzie wojsko stacjonowało 

na trwale wpisując się w miej-
ski krajobraz. – Historia zawsze 
powoduje pewne przemyślenia 
wśród ludzi: co by się wydarzy-
ło gdybym ja był w tym miejscu? 
Co bym zrobił? – powiedział 
płk Paweł Gałązka, dowódca 18. 
Łomżyńskiego Pułku Logistycz-
nego akcentując, że żołnierze 33. 
Pułku Piechoty najpierw wal-
czyli o wolność i niepodległość 
Polski, potem bronili ojczyzny 
przed bolszewikami, a po 20 la-
tach bronili kraju przed atakiem 
z Zachodu. 

– Nasi żołnierze mogą oglą-
dać historię, która budzi bardzo 
wiele emocji. Te emocje są nam 
potrzebne, ponieważ historia 
kreuje teraźniejszość. To budu-
je  naszą przyszłość - powiedziała 
por. Natalia Fiedoruk, oficer pra-
sowy 18. Łomżyńskiego Pułku 
Logistycznego podkreślając, że 
wystawa powstała dzięki współ-
pracy jednostki z Muzeum Pół-
nocno-Mazowieckim w Łomży. 

Wystawę w Hali Kultury 
można obejrzeć do 22 sierpnia. 

Prezydent Łomży, Starosta Łom-
żyński oraz Dowódca 18. Łomżyń-
skiego Pułku Logistycznego im. gen 
bryg. Mariana Raganowicza, w 104. 
rocznicę Bitwy Warszawskiej i bo-
haterskiej obrony Łomży podczas 
wojny 1920 roku, uprzejmie zapra-
szają na łomżyńskie obchody Świę-
ta Wojska Polskiego. 

W programie:

13 SIERPNIA 
- godz. 12:00 – złożenie kwia-

tów pod tablicą Marszałka Józefa 
Piłsudskiego na Domku Pastora 
(ul. Krzywe Koło 1);

- godz. 12:30 – spotkanie Pre-
zydenta Miasta Łomża z przed-
stawicielami wojska i środowisk 
kombatanckich (Urząd Miejski 
w Łomży, Stary Rynek 14);

- godz. 18:00 – jubileusz 
18. Łomżyńskiego Pułku Logi-
stycznego i koncert zespołu "My 
z Łomży" (Aula Szkół Katolic-
kich, ul. Sadowa 12).

14 SIERPNIA 
- godz. 10:00 – Msza św. 

z okazji święta 18. Łomżyńskie-
go Pułku Logistycznego (Kate-
dra Łomżyńska, ul. Dworna 25);

- godz. 11:00 – Uroczysty 

apel z okazji święta 18. Łom-
żyńskiego Pułku Logistycznego 
(Stary Rynek).

15 SIERPNIA 
- godz. 9:00 – Apel Pamięci, 

złożenie kwiatów przed pomni-
kiem żołnierzy 33. Pułku Piecho-
ty (Plac Papieża Jana Pawła II);

- godz. 10:00 – Msza św. w in-
tencji Ojczyzny i Żołnierzy Woj-
ska Polskiego (Katedra Łomżyń-
ska, ul. Dworna 25);

- godz. 12:00-18:00 – Piknik 
Militarny "Wojsko na swojsko" 
(Park Jana Pawła II – Papieża Piel-
grzyma, ul. kard. Wyszyńskiego).

Hala Kultury z wystawą 
poświęconą 33. Pułkowi Piechoty

Program Święta  
Wojska Polskiego w Łomży 

Kurator ekspozycji Adam Sokołowski i płk Paweł Gałązka, dowódca 18. 
Łomżyńskiego Pułku Logistycznego im. gen bryg. Mariana Raganowicza

Relacja w Telewizji Narew  
i na www.narew.info
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Miasto Białystok, Gmina Boćki, Gmina Ciechano-
wiec i  Starostwo Powiatowe w  Mońkach to  sa-
morządy, które najbardziej wspierają kobiety. 
Podczas wtorkowej (6 sierpnia) konferencji 
w  amfiteatrze Opery i  Filharmonii Podlaskiej 
marszałek Łukasz Prokorym wraz z  wicemar-
szałkami Wiesławą Burnos i Markiem Malinow-
skim nagrodzili laureatów konkursu „Podlaskie 
samorządy dla kobiet”.

Była to pierwsza edycja konkursu zor-
ganizowanego przez Województwo Pod-
laskie we  współpracy z  Podlaską Radą 
Kobiet. O  tytuł Lidera rywalizowało kil-
kanaście samorządów. Oceniano m.in. 
zaangażowanie w  tworzenie przyjaznej 
paniom infrastruktury oraz w  realiza-
cję programów profilaktyki zdrowotnej, 
wsparcie kobiet w edukacji i zatrudnieniu 
oraz liczbę pań zatrudnionych w urzędach 
i  jednostkach organizacyjnych na  stano-
wiskach kierowniczych. 

– Wspaniałe wydarzenie. Na  pewno 
warto doceniać takie pomysły, takie pro-
jekty i  takie gminy.   Z  mojego doświad-
czenia, jako  radcy prawnego i osoby, któ-
ra już szósty rok działa w  samorządzie 
terytorialnym, zawsze współpracę z  ko-
bietami oceniam jako coś, co  ubogaca-
ło dany organ: radę miasta, czy obecnie 
sejmik województwa –  mówił marszałek 
Łukasz Prokorym. –  Jestem przekonany, 
że w kolejnych latach zgłoszeń będzie wię-

cej i będziemy mogli co roku pokazywać, 
że udział płci pięknej w sprawowaniu wła-
dzy  w naszych małych ojczyznach jest co-
raz większy.

Tytuł Lidera w  konkursie przypadł 
m.in. Miastu Białystok. Prezydent miasta 
Tadeusz Truskolaski wskazał jakie działa-
nia i  strategie wspierające aktywność ko-
biet prowadzi miejski samorząd.

– Znaczącym krokiem było powołanie 
rady kobiet działającej przy prezydencie 
miasta – mówił prezydent. – Pełniąc funk-
cje publiczne, powinniśmy służyć wszyst-

kim i  do  tego jest potrzebny mocny głos 
kobiet. 

Więcej o działaniu Białostockiej Rady 
Kobiet mówiła jej przewodnicząca, a zara-
zem radna wojewódzka Anna Augustyn.

– Jestem dumna z Białegostoku, że jest 
miastem przyjaznym kobietom i  z tego, 
że  rozpoczęliśmy drugą kadencję Biało-
stockiej Rady Kobiet. Wspieramy kobie-
ty w aktywizacji zawodowej, w kontekście 
zdrowia psychicznego i  fizycznego, orga-
nizujemy liczne szkolenia typu „Przedsię-
biorcza Białostoczanka”. Dużo się dzieje, 

dużo zadań przed nami. Mam nadzieję, 
że  uda się je  wszystkie zrealizować –  za-
znaczyła.

Liderem w konkursie została też  gmi-
na Boćki, która, jak zaznaczyła jej wójt Do-
rota Kędra-Ptaszyńska, wyróżnia się tym, 
że... rządzą nią kobiety.

– Dyrektorki to kobiety, zastępca wójta 
to kobieta. Od samego początku funkcjo-
nowania w samorządzie dbałam o to, aby 
tworzyć kobietom warunki godzenia ży-
cia zawodowego i rodzinnego. Nasza gmi-
na była pierwszą w  województwie, która 
otrzymała środki na przedszkole wiejskie 
w ramach programu operacyjnego Kapitał 
Ludzki. Za chwilę będziemy tworzyć żło-
bek. Inną istotną dla nas kwestią było pro-
wadzenie działań w  zakresie reorientacji 
zawodowej rolniczek – powiedziała.

Konkursowa kapituła przyznała też 
wyróżniania: Miastu Bielsk Podlaski, 
Gminie Choroszcz, Dąbrowa Białostoc-
ka, Hajnówka, Łapy i Wasilków. Podzięko-
wanie otrzymało również Miasto Łomża, 
w którym funkcjonuje Łomżyńska Rada 
Kobiet.

- Rada została powołana w marcu tego 
roku. Jest to młoda rada, która prężnie 
funkcjonuje. Mamy 77 fantastycznych pań 
o różnym doświadczeniu, różnych kompe-
tencjach chcących wiele zrobić dla miasta 
Łomży- powiedziała przewodnicząca rady 
Marlena Siok zwracając uwagę, że w całej 
Polsce jest ponad 50 kobiecych rad, i ich 
liczba cały czas rośnie. 

Aktywny Maluch to program kiero-
wany do gmin, w których nie funk-
cjonuje żadna instytucja opieki nad 
dziećmi w wieku do lat 3 oraz nie jest 
planowana  żadna instytucja w ra-
mach umów o dofinansowanie w Pro-
gramie rozwoju instytucji opieki nad 
dziećmi w wieku do lat 3 Aktywny 
Maluch 2022-2029. Działania finan-
sowane są ze środków krajowych 
i dotyczą wsparcia w utworzeniu oraz 
funkcjonowaniu w takiej gminie mak-
symalnie dwóch instytucji dziennego 
opiekuna.

O tym jak program jest nie-
zwykle ważny społecznie, jak 
wspiera rodziny, kobiety aktyw-
ne zawodowo, a także cały sys-
tem edukacji mówiła podczas 
konferencji pasowej posłana Ali-
cja Łepkowska-Gołaś.

 – Dla polskiego rządu prio-
rytetem jest opieka i wsparcie 
polskiej rodziny. Świadczą o tym 
programy, które do tej pory uru-
chomiliśmy: program Aktywny 
Rodzic, to wsparcie dla rodzi-
ców, którzy wracają do pracy lub 
też zostają po urodzeniu dziec-
ka w domu; program „Aktywny 
Maluch”, który jest kontynuacją 

pewnych wcześniejszych działań 
– powiedziała Alicja Łepkowska-
-Gołaś. 

 Posłanka zachęcała do skła-
dania wniosków samorządy, 
w których nie funkcjonuje żad-
na instytucja opieki nad dziećmi 
do lat 3 oraz nie jest planowana 
żadna instytucja w ramach umów 
o dofinansowanie w Programie 
rozwoju instytucji opieki nad 
dziećmi w wieku do lat 3 Aktyw-
ny Maluch 2022-2029. 

– Sytuacja w województwie 
podlaskim nie jest najlepsza. Dla-
tego apeluję do wszystkich samo-
rządowców, by w tym programie 
wzięli udział. Aż 67% gmin w wo-
jewództwie podlaskim nie posiada 
takiej opieki. Powoduje to, że co-
raz więcej rodziców zostaje w do-
mach, nie podejmuje aktywności 
zawodowej – podsumowała po-
słanka Alicja Łepkowska-Gołaś. 

Kim jest dzienny opiekun? 
To osoba z odpowiednim wy-

kształceniem, np. pedagogicznym, 
która samodzielnie opiekuje się 
małymi dziećmi (od 5 do 8 dzie-
ci). Opiekun może działać w do-

stosowanym mieszkaniu, domu, 
sali w przedszkolu lub szkole.

Na co można przeznaczyć środki?
Jednorazowa dotacja – 300 

tys. zł na dostosowanie obiektów 
do potrzeb dzieci.

Miesięczne dofinansowanie – 
do 8 tys. zł brutto na funkcjono-
wanie jednego opiekuna.

Nabór wniosków trwa do 
30 sierpnia 2024 roku. Wnioski 
można składać elektronicznie 
przez ePUAP do odpowiedniego 
urzędu wojewódzkiego.

Główne założenia Programu:
• na Program przeznaczono 

w 2024 r. kwotę do 60 mln zł,
• dofinansowanie udziela-

ne jest w formie dotacji celowej 
z budżetu państwa,

• wnioski można składać  do 
30 sierpnia 2024 r. w formie elek-
tronicznej za pośrednictwem 
platformy ePUAP do właściwego 
miejscowo wojewody,

• wnioski złożone po termi-
nie nie będą rozpatrywane,

• w ramach Programu można 
wnioskować o dofinansowanie 

do tworzenia i funkcjonowania 
miejsc opieki w ramach dzienne-
go opiekuna w danej gminie, przy 
czym nie można utworzyć więcej 
niż dwóch takich miejsc, 

• łączna kwota dofinansowa-
nia do tworzenia instytucji opie-
ki nie może przekroczyć 300 000 
zł, bez względu na liczbę tworzo-
nych instytucji opieki, natomiast 
kwota dofinansowania do funk-
cjonowania jednego dziennego 
opiekuna nie może przekroczyć 
8 000 zł brutto miesięcznie,

• dofinansowanie dotyczy 
działań realizowanych od ogło-
szenia Programu do końca roku 
2024, przy  czym w odniesieniu 
do kosztów funkcjonowania in-
stytucji opieki od dnia dokona-

nia wpisu instytucji do wyka-
zu dziennych opiekunów do 31 
grudnia 2024 r.,

• ostateczni odbiorcy wspar-
cia, którzy otrzymają dofinanso-
wanie do tworzenia miejsc opieki 
dla dzieci nie mogą wykorzysty-
wać zakupionego lub dostosowa-
nego lokalu do innych celów niż 
sprawowanie opieki nad dzieć-
mi w wieku do lat 3 przez okres 
dwóch lat liczonych od 31 grud-
nia 2024 r. czyli do 31 grudnia 
2026 r.,

• wyniki naboru zostaną po-
dane do publicznej wiadomości 
na stronie internetowej Minister-
stwa Rodziny, Pracy i Polityki 
Społecznej: gov.pl/rodzina w ter-
minie do 13 września 2024 r.

 „Aktywny Maluch – Pierwszy Dzienny Opiekun 
w Gminie 2024”. Konferencja prasowa Alicji 

Łepkowskiej-Gołaś, posłanki Platformy 
Obywatelskiej z Łomży 

Podlaskie samorządy dla kobiet

Relacja w Telewizji Narew  
i na www.narew.info
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Rozpoczyna się budowa dwóch od-
cinków dróg, które połączą gminy 
i powiaty łomżyński z kolneńskim. 
Remonty poprawią bezpieczeństwo 
i warunki komunikacyjne. Inwestycje 
zostały dofinansowane z Rządowego 
Funduszu Polski Ład. Przedstawiciele 
Związku Powiatowo-Gminnego „Łom-
żyńskie Forum Samorządowe” (ZPGŁ-
FS) podpisali umowy na modernizację 
tych dróg w powiecie łomżyńskim

Z ramienia Związku Powiato-
wo-Gminnego „Łomżyńskie Fo-
rum Samorządowe” dokument 
podpisała wiceprezes związku 
i wicestarosta łomżyński Anna 
Gawrych, natomiast w imieniu 
wykonawcy inwestycji Robert 
Skarżyński, prezes zarządu firmy 
BIK-PROJEKT Sp. z o.o.

Dzięki staraniom Związku 
Powiatowo-Gminnego "Łom-
żyńskie Forum Samorządowe", 
którego Powiat Łomżyński jest 
członkiem, pozyskano dofinan-
sowanie w kwocie   9 500 000 zł 

na realizację tych przedsięwzięć. 
Są one szczególnie ważne, po-
nieważ połączą ze sobą sąsiednie 
gminy i powiaty; gminę Stawi-
ski z powiatem kolneńskim oraz 
gminę Turośl z gminą Zbójna. 

Pierwszy odcinek, Jedwab-
ne-Kossaki, to ostatnia część 
trasy łączącej Stawiski z Białym-
stokiem. Przebudowa tej drogi 
domyka koncepcję połączenia 
Kolna z Białymstokiem, co ozna-
cza, że cała trasa zyska nową na-
wierzchnię.  Wysokość dofinan-
sowania wynosi 7 600 000 zł

Drugi projekt to przebudo-
wa drogi łączącej Zbójną z Pia-
sutnem Żelaznym. To popularny 
skrót wybierany przez turystów, 
zwłaszcza w sezonie letnim, kie-
dy ruch na trasach na Mazury 
jest wzmożony. Droga, choć ma-
lownicza, jest obecnie w bardzo 
złym stanie, z dziurami, pęknię-
ciami oraz problemami z odwod-
nieniem. Inwestycja obejmuje 

poszerzenie drogi, poprawę na-
wierzchni oraz budowę infra-
struktury odwodnieniowej, co 
ma rozwiązać problemy z zale-
waniem drogi po opadach desz-
czu. Wysokość dofinansowa-

nia tej inwestycji to 1900000 zł.  
To kolejny krok w stronę popra-
wy infrastruktury w regionie, co 
bezpośrednio przyczyni się do 
podniesienia komfortu i bezpie-
czeństwa podróżnych. Wspólne 

działania samorządów w ramach 
Związku przynoszą wymier-
ne korzyści dla mieszkańców, 
a pozyskane środki pozwolą na 
sprawną realizację tych kluczo-
wych inwestycji.

Udział w podpisaniu umów 
wzięli także przewodniczący 
zgromadzenia i Starosta Łom-
żyński Lech Szabłowski, prezes 
związku i Adam Mariusz Nie-
brzydowski,   burmistrz Jedwab-
nego wiceprzewodniczący zgro-
madzenia i wójt gminy Zbójna 
Elżbieta Parzych, dyrektor związ-
ku i zastępca wójta gminy Miast-
kowo Edyta Zawojska, dyrek-
tor Zarządu Dróg Powiatowych 
w Łomży Mariusz Soliwoda, 
a także członkowie Zarządu Po-
wiatu Łomżyńskiego.

ZPGŁFS obejmuje 18 sa-
morządów subregionu łomżyń-
skiego. Jego główne zadanie to 
realizacja projektów w oparciu 
o zewnętrzne dofinansowania.

12 sierpnia 1954 roku w pobliżu wsi 
Zaskrodzie (powiat kolneński), w wal-
ce z funkcjonariuszami komunistycz-
nego aparatu represji, poległ sierżant 
Marian Borys ps. „Czarny”. Tego dnia 
zamknęła się księgę życia nie tylko 
jednego z najdzielniejszych epigonów 
Narodowego Zjednoczenia Wojsko-
wego, ale i utalentowanego poety, 
który pozostawił po sobie spuściznę 
niewielką, momentami nieporadną, 
ale niewątpliwie poruszającą, bo od-
dającą stan emocjonalny żołnierza 
„czasów nadaremnych”.  

W niedzielę 11 sierpnia Mszą 
świętą w kościele parafialnym pw. 
św. Wojciecha Biskupa Męczen-
nika w Porytem uczczono pa-

mięć sierż. Mariana Borysa. Na-
stępnie przy tablicy pamiątkowej 
w lesie przy drodze między Bor-
kowem a Zaskrodziem złożono 
kwiaty i zapalono znicze.

Takie uroczystości są żywa 
lekcją historii, zwłaszcza dla mło-
dego pokolenia Polaków.

– Przede wszystkim 12 sierp-
nia przypada 70. rocznica tragicz-
nej śmierci Mariana Borysa, syna 
tej ziemi – powiedział ks. kano-
nik dr Andrzej Mikucki, dyrek-
tor Caritas Diecezji Łomżyńskiej 
i jednocześnie kapelan Związku 
Narodowych Sił Zbrojnych. 

  Marian Borys urodził się 
30 lipca 1927 roku we wsi Za-
biele, leżącej nieopodal Kol-
na, jako syn Bolesława i Roza-
lii z domu Boć. Był drugim, po 
urodzonym w 1924 r. Władysła-
wie, synem Borysów. Po Maria-
nie rodzice doczekali się jeszcze 

dwóch synów: Franciszka (ur. 
1930 r.) oraz Antoniego (ur. 
1933 r.). Marian Borys pierw-
sze lata życia spędził przy rodzi-
cach, ukończył pięć klas szkoły 
powszechnej. Od najmłodszych 
lat, przejawiał duże zdolności, 
które świadczyły o jego wyso-
kiej inteligencji. Ponadto posia-
dał poetyckie zacięcie, czemu 
dał wyraz w wierszach, które 
tworzył m.in. w okresie działal-
ności partyzanckiej. 

W uroczystościach udział 
wzięli mieszkańcy parafii Poryte, 
samorządowcy oraz członkowie 
Związku Żołnierzy Narodowych 
Sił Zbrojnych Okręgu Łomża. 

– Staramy się pamiętać 
o polskich bohaterach, ponie-
waż jeżeli nie będziemy pa-
miętać o tym, co działo się na 
przestrzeni dziejów, jesteśmy 
skazani na powtarzanie tych sa-
mych błędów – powiedział przy 
symbolicznym grobie „Czarne-
go”  Dariusz Syrnicki, badacz 
historii, prezes Związku Żołnie-
rzy Narodowych Sił Zbrojnych 
Okręgu Łomża.  

  Wybuch wojny zmusił mło-
dego Mariana Borysa do prze-
rwania nauki. W chwili rozpoczę-
cia się globalnego konfliktu miał 
12 lat. Sowiecka okupacja (wrze-
sień 1939 r. – czerwiec 1941 r.) 
pozostawała poza bezpośred-
nią świadomością dorastającego 
chłopca.

Do konspiracji niepodległo-
ściowej Marian Borys przystą-
pił podczas okupacji niemieckiej 
w 1943 r. –  miał 16 lat.   Słu-

żył w szeregach Armii Krajowej 
(AK) pod pseudonimem „Sęk”. 
Żołnierzem AK/AKO, a następ-
nie Zrzeszenia Wolność i Nie-
zawisłość (WiN) pozostawał do 
początków 1947 r., kiedy to sko-
rzystał z komunistycznej amne-
stii. Bezpieka nie pozwoliła mu 
na tzw. „normalne życie”, stał się 
celem jej działań. Funkcjonariu-
sze „resortu” postanowili wyko-
rzystać „Sęka” jako informatora. 
7 grudnia 1947 r. został zmuszo-
ny przez funkcjonariusza zbrod-
niczego Urzędu Bezpieczeństwa 
sierż. Józefa Prokopa do złożenia 
deklaracji o podjęciu współpracy 
z Powiatowym Urzędem Bezpie-
czeństwa Publicznego (PUBP) 
w Kolnie.  Marian Borys nie został 
„szpiclem”: po wyjściu z budyn-
ku zerwał kontakt z funkcjona-
riuszami i zaczął się ukrywać. Na 
początku stycznia 1948 r. nawią-
zał łączność z plut. Stanisławem 
Waszkiewiczem „Piskorzem”, któ-
ry był w tym czasie szefem Po-
gotowia Akcji Specjalnej (PAS 
– oddziały bojowe) Komendy Po-
wiatu Narodowego Zjednoczenia 
Wojskowego (KP NZW) kryp-
tonim „Łużyca” – „Łuków”, która 
terytorialnie obejmowała powiat 
kolneński, część ostrołęckiego 
oraz piskiego. Komenda Powiatu 
NZW „Łużyca” – „Łuków” wcho-
dziła w skład Okręgu NZW „XVI” 
(Północne Mazowsze).

Patriotyczne spotkanie za-
kończyło się Piknikiem Hi-
storycznym z  poczęstunkiem 
w Świetlicy Wiejskiej w Zaskro-
dziu (gm. Kolno).

Uczczono 70. rocznicę śmieci sierż. Mariana Borysa ps. „Czarny”

Podpisano umowy na remonty dróg w gminach Jedwabne i Zbójna

Relacja w Telewizji Narew  
i na www.narew.info

Relacja w Telewizji Narew  
i na www.narew.info
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województwo podlaskie

Budowa zbiornika wodnego w Szczu-
czynie, termomodernizacja kościoła 
w  Łomży i  trzech budynków użytecz-
ności publicznej w  gminie Grajewo, 
remont elewacji domu parafialnego 
w  Szumowie oraz odnowienie dachu 
domu w  Łomży –  takie inwestycje 
otrzymają finansowe wsparcie z  fun-
duszy europejskich oraz budżetu wo-
jewództwa. Jacek Piorunek, Członek 
Zarządu Województwa Podlaskiego, 
podpisał umowy z  beneficjentami, 
którzy otrzymają dotacje na  odnowę 
zabytków, remonty oraz realizację 
nowych inwestycji w regionie.

–Inwestycje w zabytki i infra-
strukturę są  kluczowe dla zrów-
noważonego rozwoju naszego re-
gionu. Cieszy mnie, że  możemy 
wspierać tak ważne projekty, któ-
re nie tylko poprawiają warun-
ki życia mieszkańców, ale także 
chronią nasze dziedzictwo kultu-
rowe i wspierają lokalne społecz-
ności –  podkreślił Jacek Pioru-
nek.

W Szczuczynie powstanie miejsce 
do rekreacji

W piątek Jacek Piorunek pod-
pisał trzy umowy z  programu 
Fundusze Europejskie dla Pod-
laskiego 2021-2027.  Największą 
inwestycją, na którą przeznaczo-
no prawie 8  mln zł  jest budowa 
zbiornika retencyjnego z  infra-
strukturą towarzyszącą w dolinie 
rzeki Wissa w Szczuczynie.

– Będzie to miejsce dla miesz-
kańców do rekreacji i odpoczyn-
ku. W  przyszłości planujemy 
także stworzyć tam promenadę, 
by  mieszkańcy i  turyści mogli 
poznawać piękne tereny nad na-
szą rzeką – mówi Małgorzata Jar-
mutowska, skarbniczka gminy.

– Zbiornik będzie dopełnie-
niem Transgranicznego Cen-
trum Dialogu Kultur w Szczuczy-
nie, ale też będzie miał też duże 
znaczenie funkcjonalne. Bedzie 
ograniczał ryzyko powodzi, ale 
też służył do zarządzania zasoba-
mi wodnymi – dodał Marcin Wi-
leński, burmistrz Szczuczyna.

Inwestycja ma  powstać 
do października 2026 roku.

Docieplenie budynków 
użyteczności publicznej

Wsparcie z  unijnego progra-
mu dofinansowania otrzyma-
ła także Gmina Grajewo, która 
dzięki ponad 2,2 mln zł przepro-
wadzi termomodernizację trzech 
budynków: Szkoły Podstawowej 
w  Danówku, budynku Gminne-
go Ośrodka Pomocy Społecznej 

w  Danówku oraz świetlicy wiej-
skiej w Kapicach.

– Chodzi nie tylko o poprawę 
efektywności energetycznej, ale 
również podniesienie komfortu 
użytkowania tych obiektów przez 
mieszkańców –  mówi Grzegorz 
Górski, wójt Grajewa, który pod-
pisał umowę. – To są bardzo pil-
ne remonty. Szczególnie szkoła 
w Danówku, w której bez izolacji 
zewnętrznej nie możemy wyko-
nać remontu wewnątrz budynku. 
Mamy też problemy z ogrzaniem 
wolnostojącego budynku GOPS-
-u. Świetlica w  Kapicach to  bu-
dynek z  lat 80. ubiegłego wieku, 
który wymaga pełnej moderniza-
cji. Ta dotacja ma dla nas ogrom-
ne znaczenie.

Wszystkie prace mają się za-
kończyć do  końca przyszłego 
roku, ale wójt Grajewa ma nadzie-
ję, że wykonawcy je przyspieszą.  

Wsparcie na  nowoczesną 
termomodernizację otrzymała 
także parafia pw. Bożego Ciała 
w Łomży.

– Projekt obejmuję całościo-
we zabezpieczenie obiektu, czy-
li docieplenie dachu i  ścian ze-
wnętrznych, wymianę okien, 

ocieplenie posadzki, wymia-
nę źródeł ciepła na  pięć nowo-
czesnych pomp ciepła z  instala-
cją fotowoltaiczną –  wymienia 
ks. Radosław Kubeł, proboszcz 
z Łomży. – Kładziemy też nacisk 
na ekologię, zatem na całe zielo-
ne otoczenie kościoła, a  to  po-
nad 1 ha powierzchni. Planujemy 
m.in. stworzenie łąki kwietnej.

Na te  prace z  funduszy unij-
nych przeznaczono ponad 4 mln 

zł. Prace ruszą jesienią tego roku 
i potrwają do 2027 roku.

Wsparcie na ochronę zabytków

W piątek podpisano także 
dwie umowy, które mają na  celu 
zachowanie i ochronę cennych za-
bytków w regionie. Wśród benefi-
cjentów jest Parafia Rzymskokato-
licka pw. NMP Częstochowskiej 
w Szumowie, która otrzymała do-
tację w wysokości 85 tys. zł na re-
mont elewacji zachodniej Domu 
Parafialnego. Budynek wzniesio-
ny został jako synagoga w  1933 
roku przez cieślę Jana Wojsa ze wsi 
Juchny Młode. W czasie okupacji 
służył jako magazyn. Po  wojnie 
został zakupiony przez parafię. 
Dziś pełni ważną funkcję w życiu 
lokalnej społeczności.

– To  unikatowy budynek, 
jedna z nielicznych drewnianych 
synagog, które się zachowały. 
Od 13 lat staram się chronić ten 
zabytek –  mówi ks. Sławomir 
Grodecki, proboszcz szumow-
skiej parafii. –  Przed nami trzeci 
etap modernizacji zewnętrznej, 
czyi remont elewacji zachodniej.

Dotacja pozwoli na  przepro-
wadzenie prac remontowo-reno-
wacyjnych, które obejmą m.in. 
termomodernizację obiektu, 
wymianę okien i  remont scho-
dów. Wsparcie finansowe to  ko-
lejny krok w  długofalowym pro-
cesie odnowy budynku, który już 
od  2013 roku jest remontowany 
przy wsparciu z  budżetu woje-
wództwa.

Kolejna umowa z  Wandą 
Gorczyńską dotyczyła remon-
tu dachu budynku przy ul. No-
wogrodzkiej 5  w Łomży, na  co 
przeznaczono 100 tys. zł. Budy-
nek z  okresu międzywojenne-
go, zbudowany według projek-
tu znanego architekta Zdzisława 
Świątkowskiego, ma  znaczącą 
wartość historyczną, zarówno 
ze względu na swoją architektu-
rę, jak i  burzliwą historię zwią-
zaną z  powojennym okresem. 
W 1945 roku dom przy ul. No-
wogrodzkiej 5  został przejęty 
przez Powiatowy Urząd Bez-
pieczeństwa Publicznego, któ-
ry urzędował tu do końca 1956 
r.  W  piwnicach aresztu znajdo-
wało się osiem cel, w  których 
przetrzymywano i  torturowa-
no oraz wykonywano wyroki 
śmierci na  przeciwnikach ów-
czesnej władzy.

– Do  dziś na  ścianach są  na-
pisy wiezionych tam ludzi – opo-
wiada o  rodzinnym domu wła-
ścicielka Wanda Gorczyńska. 
–  Dom w  1932 roku zbudował 
mój tata po powrocie z Ameryki. 
Próbował go odzyskać po wojnie, 
ale udało się dopiero w latach 60. 
Budynek jest już w  bardzo złym 
stanie, a mieszkam w nim sama.

Dzięki przyznanym środkom, 
możliwa będzie wymiana więźby 
dachowej oraz pokrycia dachowe-
go, co  przyczyni się do  zachowa-
nia ważnego dla Łomży zabytku.

Wsparcie subregionu łomżyńskiego  
z budżetu województwa i funduszy unijnych

 Jacek Piorunek, Marcin Wileński i Małgorzata Jarmutowska ze Szczuczyna

Ks. Sławomir Grodecki ze Szczuczyna i Jacek Piorunek

Podpisanie umowy na termomodernizację kościoła w Łomży, ks. Radosław Kubeł 
i Jacek Piorunek

Podpisanie umów na renowację zabytku w Łomży, Wanda Gorczyńska  
i Jacek Piorunek
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Ubezpieczeni 
zdecydowali  

– ZUS czy OFE
Od 1 kwietnia do 31 lipca przyszli 
emeryci mogli zmienić decyzję doty-
czącą przekazywania części składki 
emerytalnej na drugi filar. Na zmianę 
sposobu podziału składki emerytal-
nej zdecydowało się ponad 15,7 tys. 
osób. Ponad 5,1 tys. osób wybrało 
subkonto w ZUS-ie, a prawie 10,6 tys. 
ubezpieczonych OFE.  Kolejne okno 
transferowe otworzy się za 4 lata. 

Składka emerytalna to 19,52 
proc. podstawy wymiaru, np. 
otrzymywanego wynagrodze-
nia z czego 12,22 proc. trafia na 
indywidualne konto w ZUS-ie 

(tzw. I filar), a 7,3 proc. na II filar. 
W ramach 

II filaru ubezpieczony może 
sam zdecydować, gdzie skład-
ka będzie przekazywana: czy do 
OFE (w wysokości 2,92 proc. 
podstawy wymiaru), czy tak jak 
pozostała jej część (4,38 proc.) 
na subkonto w Zakładzie Ubez-
pieczeń Społecznych – informu-
je Krystyna Michałek, regionalna 
rzeczniczka prasowa ZUS w woje-
wództwie kujawsko-pomorskim.

- Otwarte do 31 lipca okienko 
transferowe pozwalało ponownie 
wybrać, gdzie ma być przekazy-
wana część składki emerytalnej 
na drugi filar. Zmiana decyzji 
wymagała złożenia oświadczenia 
ZUS-US-OFE-03. 

Taką decyzję mogli podjąć 
przyszli emeryci tj. mężczyźni, 

którzy nie ukończyli 55 lat, a ko-
biety 50 lat – mówi Krystyna Mi-
chałek

Oświadczenia nie musie-
li składać ubezpieczeni, którzy 
nie zmieniali decyzji podjętej 
w poprzednim oknie transfero-
wym oraz osoby, które są objęte 
tzw. suwakiem bezpieczeństwa 
(tj. są w wieku niższym o 10 lat 
od  powszechnego wieku eme-
rytalnego, wynoszącym 60 lat 
dla kobiet, 65 lat dla mężczyzn). 
W przypadku osób objętych 
suwakiem bezpieczeństwa na 
10 lat przed osiągnięciem po-
wszechnego wieku emerytal-
nego ZUS nie przekazuje już 
składek do OFE. W ten sposób 
chroni środki ubezpieczonych 
zgromadzone w OFE przed 
ewentualną utratą ich warto-

ści. OFE stopniowo przekazuje 
środki do ZUS-u, które zapisy-
wane są na subkoncie.

Przez cztery miesiące tego 
roku ZUS przyjął 15,7 tys. 
oświadczeń. Blisko 1/3 ubezpie-
czonych zdecydowała się prze-
kazywać środki na subkonto 
w ZUS. Pozostali wybrali OFE. 
W pierwszym oknie transfero-
wym, w 2014 r., ZUS przetwo-
rzył ponad 2,5 mln oświadczeń. 
Ubezpieczeni mogli wtedy zło-
żyć tylko oświadczenie o prze-
kazywaniu składek do OFE. Jego 
brak traktowany był jako wybór 
subkonta w ZUS. 

W kolejnym oknie w 2016 
r. do ZUS-u trafiło blisko 100 
tys. oświadczeń, ponad 94 proc. 
ubezpieczonych wybrało wtedy 
OFE.

WAŻNE
Ubezpieczeni, którzy w czasie 

okna transferowego zdecydowa-
li, aby część składki emerytalnej 
była przekazywana do OFE, a nie 
byli dotychczas członkami żad-
nego funduszu, mają 4 miesiące 
na zawarcie pierwszej umowy. 
Termin liczy się od chwili złoże-
nia oświadczenia o przekazywa-
niu składki do OFE. 

W przeciwnym razie po upły-
wie tego okresu składki zostaną 
zaewidencjonowane na subkon-
cie.

Decyzja podjęta w tym roku 
nie musi być ostateczna. Kolejne 
okno transferowe otworzy się za 
4 lata.

KRYSTYNA MICHAŁEK
regionalny rzecznik prasowy ZUS

w województwie kujawsko-pomorskim

Marta i Mateusz Kozikowscy to barw-
ne i utalentowane muzycznie małżeń-
stwo, które od kilku lat uczestniczy 
w Łomżyńskiej Pieszej Pielgrzymce 
na Jasną Górę. Możemy ich kojarzyć 
z pielgrzymkowych „piosenek-prze-
róbek”, które cieszą się popularnością 
nie tylko wśród pielgrzymów. Mate-
usz jest autorem coverów znanych 
utworów polskich gwiazd sceny mu-
zycznej, to m.in. „Przez te nogi zmę-
czone oszalałem” Zenka Martyniuka; 
„Ale jazz” Sannah, czy „Solo” Blanki. 
W tym roku postawili na przebój Syl-
wii Grzeszczak pt. „Och i ach”, bo wie-
lokrotnie byli przecież pełni zachwytu 
podczas pokonywania trasy przez 
lasy, łąki, pola, poprzez piach, czy uli-
cami miast. 

– Pielgrzymuję od około 18 lat, 
już przestałam liczyć. Udało mi się 
namówić męża, kiedy „zasmako-
wał” pielgrzymowania, więc pla-
nuje wyruszyć w trasę co roku i tak 
pielgrzymujemy razem dekadę – 
mówi Marta Kozikowska. 

W tym roku, pod koniec 
czerwca, Marta doznała kontuzji 
i w związku z tym pielgrzymka 
stała pod znakiem zapytania. 

– Mam swoje miejsce w gru-
pie medialnej, dzięki której znala-
złam ratunek gdybym nie mogła 
iść. Na szczęście z Bożą pomocą, 
udało się i jestem tu i mogę kon-
tynuować wyprawę – relacjonuje 
Marta. 

– Wspólnie z Martą pielgrzy-
mujemy 10 lat, a małżeństwem 
jesteśmy od 4 lat. Kolokwialnie 
mówiąc ,,zaraziłem’’ się tym i co 
roku z całą grupą naszych znajo-
mych wyruszamy w drogę na Ja-
sną Górę. Jest tu wiele młodych 
ludzi i starszych, którzy dosko-
nale radzą sobie z wędrówką. Co 
roku spora część z ludzi pielgrzy-
mujących idzie po raz pierwszy 
i ,,łapie bakcyla pielgrzymkowe-
go’’– dodaje Mateusz Kozikow-
ski.

Wędrówka, która czeka piel-
grzymów do Najświętszej Maryi 
Panny to długa, wyboista dro-
ga w sensie fizycznym, ale też 
duchowym. Pątnicy niosący in-
tencje, prośby i podziękowania 
mierzą się ze zmęczeniem, sła-
bościami i swoimi wątpliwościa-
mi. Jest to test wiary i nadziei, 
o którym dowie się ten, który 
sam taką drogę przejdzie. W ta-
kich sytuacjach pociechę niesie 
muzyka, bo ,,Piosenka jest dobra 
na wszystko’’, jak śpiewał Kabaret 
Starszych Panów. Małżeństwo 
Kozikowskich śpiewa: ,,Idzie 
Łomżyńska poprzez świat.  Nie 
straszny nam pielgrzymki trud, 
łączy nas wieczernika cud’’. Ich 
muzyka i śpiew dodają otuchy 
i przydają nadziei.  

– Co roku tworzymy piel-
grzymkowe covery, przeróbki 

piosenek. Zaczęło się zupełnie 
przypadkowo 10 lat temu, kie-
dy powstała pierwsza piosenka 
,,Przez te nogi zmęczone’’. Po-
wstała podczas postoju, kiedy 
byliśmy zupełnie padnięci. Na-
pisaliśmy razem z Martą zwrot-
kę i refren, i stwierdziliśmy, że 
trzeba dokończyć tę wesołą pio-
senkę, która będzie dodawała sił 
i otuchy. Później pielgrzymi do-
pytywali się ,,Co w tym roku?’’. 
I choć to była moja pierwsza piel-
grzymka, nie była ostatnią, jak 
się okazało – wspomina z uśmie-
chem Mateusz Kozikowski. 

Tekst to proces twórczy, któ-
ry jak każdy wymaga czasu, cier-
pliwości i dokładności. Ażeby 
okazał się sukcesem, nie może 
zabraknąć w nim talentu. Prze-
robienie hitu na kolejny hit, nie 
wydaje się być zatem prostym za-
daniem.

– Od tamtej pory co roku pi-
szemy coś nowego i przygoto-
wujemy się wcześniej. Wiemy, 
że pielgrzymi na to czekają. Gdy 
nam coś przyjdzie do głowy, sia-
damy i to spisujemy. Właśnie tak 
było z piosenką z poprzednie-
go roku ,,Solo’’ Blanki. Pomysł 
pojawił się podczas wspólnego 
oglądania Eurowizji z kierowni-
kiem łomżyńskiej pielgrzymki 
księdzem Wiesławem Ołowskim. 
Stwierdziliśmy, że to świetny po-
mysł na przebój pielgrzymkowy. 
Choć usiadłem następnego dnia 
do pisania, tekst powstawał kilka 
miesięcy. Skrupulatnie dopisywa-
łem coś nowego za każdym razem, 
gdy wpadł pomysł i akurat na czas 
pielgrzymki było gotowe. – wspo-
mina Mateusz Kozikowski.

Dekada wspólnego piel-
grzymowania to obfite w pio-
senki lata. W tym czasie ponad 

10 utworów nie tylko podtrzy-
mywało pątników na duchu, ale 
i wzbogacało duchowe doświad-
czenie, stając się nieodłącznym 
elementem każdego dnia piel-
grzymki. 

– Wcześniej powstały piosen-
ki ,,Ale jazz’’ Sanah, czy bardzo 
popularna swego czasu ,,Mama 
ostrzegała’’ Daj To Głośniej. Pio-
senek było na tyle dużo, że już 
sam niektórych nie pamiętam – 
kontynuuje Mateusz Kozikowski.

  Można powiedzieć, że ich 
piosenki stały się ,,must-havem’’, 
czyli czymś, czego nie może za-
braknąć. Po ilości śpiewających 
ludzi, których możemy zobaczyć 
na nagraniach, śmiało stwierdza-
my, że udana pielgrzymka równa 
się nowy przebój. 

– W tym roku króluje piosen-
ka ,,Och i ach’’ Sylwii Grzeszczak, 
która powstała dzień przed piel-
grzymką! Kilka dni przed wyru-
szeniem w drogę zadzwonił do 
mnie ksiądz przewodnik Łukasz 
Brzostowski i zapytał: ,,Jaka pio-
senka w tym roku?’’. Stwierdzi-
łem, że w tym roku raczej pio-
senki nie będzie, bo obowiązki 
zawodowe niestety nie pozwala-
ły mi na spokojne pisanie. Potem 
zadzwonił do księdza Łukasza 
jeden z łomżyńskich dziennika-
rzy dokładnie z tym samym py-
taniem i w odpowiedzi usłyszał, 
że piosenki nie będzie. Ksiądz 
Łukasz skontaktował nas ze sobą. 
Podczas rozmowy dziennikarz 
tak bardzo nas zmotywował, że 
w jeden dzień napisaliśmy tekst. 
Tak właśnie 31 lipca tego roku 
powstało ,,Och i ach’’. Z rozpo-
częciem pielgrzymki mieliśmy 
czas, aby piosenkę przećwiczyć 
i 6 sierpnia wrzuciliśmy ją do in-
ternetu – zaznacza Mateusz Ko-
zikowski.

Pielgrzymki to tradycja w ich 
małżeństwie. Na co dzień jed-
nak czas wypełniają zajęciami, 
które prowadzą w swojej Pra-

cowni Muzyki Estradowej Vo-
ice&Music w Łomży. Jak sami 
mówią, ,,Jesteśmy miejscem, 
gdzie dźwięk i muzyka ożywa-
ją; to miejsce w którym zaszcze-
piamy swoją miłość do muzyki 
w   innych ludziach’’. Mają około 
95 uczniów, w tym również piel-
grzymów. 

– Pracujemy z dziećmi, mło-
dzieżą i dorosłymi podczas za-
jęć wokalnych, instrumentalnych 
i umuzykalniających dla młod-
szych dzieci. Przekazujemy pasję 
i miłość do muzyki. Chcemy szli-
fować talenty i wykorzystywać 
dary otrzymane przez Boga, nad 
którymi trzeba pracować i pusz-
czać je w świat – opowiada Marta 
Kozikowska.

– Mamy około dziesięciolet-
nią Natalkę, która co roku z nami 
pielgrzymuje, choć w tym roku 
nie ma jej z nami. Zaczęła piel-
grzymowanie w wózku jako małe 
dziecko. Dotychczas uczestni-
czyła w dziesięciu. Oprócz tego 
śpiewa z nami w grupie muzycz-
nej. Początkowo na szlaku, a póź-
niej dołączyła do pracowni, którą 
prowadzimy. Jest uczennicą Mar-
ty w klasie wokalu. Bierze udział 
w naszych koncertach, dzięki 
którym może nie tylko wystę-
pować na pielgrzymce, ale także 
rozwijać swoje umiejętności pod 
naszym okiem – dodaje Mateusz 
Kozikowski.

Komentarze pod postami, 
lajki, udostępnienia i co najważ-
niejsze, znajomość ich utworów 
wśród słuchaczy oraz sukcesy 
muzyczne ich podopiecznych, 
wyraźnie pokazują, jak istotny 
wpływ mają na społeczność. To 
znak, że ich twórczość znajduje 
odbiorców, a także motywuje in-
nych początkujących artystów do 
dalszego rozwoju. Są inspiracją 
i przykładem nie tylko pielgrzy-
ma, ale przede wszystkim czło-
wieka, który dba o talenty i się 
nimi dzieli.

„Och i ach”, czyli zachwyt na pielgrzymim 
szlaku Marty i Mateusza Kozikowskich
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Turnieje rycerskie, warsztaty rzemio-
sła, koncert muzyki dawnej,  to  tylko 
część atrakcji festynu. W Starej Łomży 
na  wzgórzu św. Wawrzyńca i  górze 
Królowej Bony ożyły średniowieczne 
tradycje. Uczestnicy spotkania mo-
gli przenieść się w czasie o tysiąc lat, 
kiedy na ziemi łomżyńskiej powstał 
pierwszy na Mazowszu kościół i jedno 
z największych na ziemiach polskich 
grodzisk wczesnośredniowiecznych. 
Były walki rycerzy konnych i pieszych, 
turnieje i konkursy dla publiczności 
oraz spektakl historyczno-batali-
styczny, ukazujący misję chrystia-
nizacyjną św. Brunona z Kwerfurtu, 
która zakończyła się jego męczeńską 
śmiercią. 

Wydarzenie rozpoczęło się 
od uroczystej Mszy świętej na 
wzgórzu św. Wawrzyńca, na któ-
rej obecne były relikwie Pięciu 
Braci Męczenników: Benedykta, 
Jana, Izaaka, Mateusza i Krysty-
na, którzy za wiarę chrześcijań-
ską zginęli na ziemiach polskich. 
Ich relikwie przywieźli człon-
kowie Bractwa Świętych Pięciu 
Męczenników z Kazimierza Bi-
skupiego.

– Jan i Benedykt byli Włocha-
mi, ale Mateusz, Izaak i Krystyn 
byli Polakami – wyjaśnił Szcze-

pan Mrówczyński, starszy Brac-
twa Świętych Pięciu Męczen-
ników w Kazimierzu Biskupim, 
którzy towarzyszyli relikwiom. 
Przygotowywano ich do chry-
stianizowania naszych terenów 
i dalej na północ. Niestety, za-
nim Brunon z Krewfurtu wyru-
szył z misją, zostali zamordowa-
ni. Na koniec Mszy świętej ks. 
Marian Mieczkowski, proboszcz 
katedralnej parafii pw. św. Micha-
ła Archanioła w Łomży, pobłogo-
sławił relikwiami męczenników 
przybyłych na uroczystości.

 – Wiemy z tradycji, że na 
wzgórze św. Wawrzyńca co roku 
ciągnęły liczne rzesze pielgrzy-

mów – przypomniał archeolog 
Antoni Smoliński, który od lat 
prowadzi na tym terenie wyko-
paliska. 

Wspominał, że podczas 
pierwszych wykopalisk w 2000 
roku wzgórze było zarośnięte, 
„a teraz jak widzimy udało się od-
słonić fundamenty kościoła, oży-
wić wiarę tego miejsca i wierzę, 
że uda się znaleźć św. Brunona”. 
Archeolog zwrócił się do miesz-
kańców, by założyli „stowarzy-
szenie broniące tego miejsca, tej 
wiary”. 

– Od czasów moich badań 
stanął tu krzyż i on króluje, i oby 
tak pozostało na wieki, żeby te 
kamienie już nie zarosły drugi 
raz, ale żeby te uroczystości na 

św. Wawrzyńca trwały tak jak 
trwały przez wieki – dodał Anto-
ni Smoliński. 

Festyn w tym historycznym 
miejscu otworzyli m.in. poseł 
Alicja Łepkowska-Gołaś, senator 
Marek Komorowski oraz członek 
zarządu województwa podlaskie-
go Jacek Piorunek, który życzył 
wszystkim dobrej zabawy. W wy-
darzeniu wzięli udział również 
samorządowcy z  regionu oraz 
licznie zaproszeni goście. Part-
nerem strategicznym wydarzenia 
było Województwo Podlaskie.

– Historia wskazuje, że Łom-
ża była miejscem ekspansji 
chrześcijaństwa na  Prusy. Tu  się 
wszystko rozpoczęło. Dzisiejsze 
wydarzenie pozwala mieszkań-
com regionu przybliżyć jego śre-
dniowieczną historię –  powie-
dział Jacek Piorunek.

Wójt gminy Łomża Piotr Kłys 
określił przedsięwzięcie jako 
„żywą lekcję historii”.

– Chcemy uczyć historii na 
wesoło. Trzeba pokazać, jak waż-
ne obiekty archeologiczne mamy 
tutaj na ziemi łomżyńskiej. Nie 
wystarczy tylko przyprowadzić 
wycieczkę szkolną i pokazać. 
Warto także ściągać całe rodzi-

ny i po to jest ten festyn na św. 
Wawrzyńca. Mamy dużo atrak-
cji i np. jeśli rodzice chcą pokazać 
dziecku rycerza, to mamy go pod 
Łomżą – mówił Piotr Kłys, wójt 
gminy Łomża.

W podnóża góry Królowej 
Bony, w otoczeniu rekonstrukto-
rów z epoki średniowiecza, przez 
cały dzień odbywały się bitwy 
rycerskie piesze i konne, tańce 
w wykonaniu dwórek. Najbar-
dziej emocjonujący był Turniej 
o tytuł Mocarza Gminy Łom-
ża. W szranki stanęło kilkuna-
stu śmiałków, których zadaniem 
było utrzymanie oburącz dwóch 
mieczy o wadze 10 kilogramów. 
Zwycięzca, mieszkaniec Wygody, 
wytrzymał ponad 7 minut i w na-
grodę zabierze swoją wybrankę 
na weekend do zamku w Gnie-
wie.

Spośród mieszkańców, którzy 
przyszli na  imprezę w  strojach 
z  czasów średniowiecza, wybra-
no damę i księcia festynu.  

Wicestarosta łomżyński 
Anna Gawrych podkreśliła, że to 
już trzecia edycja festynu, na któ-
ry przybywa wielu mieszkańców 
z regionu.

– Festyn niesie za  sobą dzie-
dzictwo historyczne, kulturowe, 
ale ma  też wymiar integracyjny 
– mówiła wicestarosta.

Integrowali się m.in. uczest-
nicy konkursu sprawności rycer-
skiej i kusznicy w turnieju o „Zło-
ty Bełt”. Rycerze piesi walczyli 
w turnieju o „Miecz Wójta Gmi-
ny Łomża”, a rycerze na koniach 
brali udział w gonitwach. 

Podczas festynu nawiązano 
do misji chrześcijańskiej św. Bru-
nona z Kwerfurtu, który zgod-
nie z tradycją wyruszył ze Starej 
Łomży na swoją ostatnią misję 
do Prusów. Spektakl historycz-
no-batalistyczny zatytułowa-
ny „Misja pruska św. Brunona 
z Kwerfurtu” przeniósł widzów 
w czasy, gdy chrześcijaństwo do-
piero zaczynało się szerzyć na 
tych ziemiach.

Dodatkową atrakcją wydarze-
nia był pokaz mobilnego spek-
taklu „Iskry Niepodległej”, wi-
dowiska Biura „Niepodległa” 
opowiadającego o wybitnych 
Polkach i Polakach, którzy mieli 
wpływ na losy świata.

Nie zabrakło też swojskie-
go jadła i  napitku. Pyszną gro-
chówkę przygotowali druhowie 
z  Ochotniczej Straży Pożarnej 
w  Kupiskach, były też pieczo-
ne kiełbaski od  strażaków z  Jed-
naczewa. Kulinarne rarytasy 
przyrządziły też członkinie Kół 
Gospodyń Wiejskich w Konarzy-
cach, Nowych Kupiskach, KGW 
znad Łomżyczki i KGW Sąsiedzi 
znad Lepackiej Strugi.

Festyn Kultury 
Średniowiecznej  
w Starej Łomży

Relacja w Telewizji Narew  
i na www.narew.info
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odwiedziło około 35 tysięcy osób, a sa-
mych wystawców jest ponad 300.  

W Święcie Chleba w  Ciechanowcu 
uczestniczą co roku tłumy mieszkańców 
Podlaskiego oraz goście z różnych stron 
Polski. To  dla nich organizatorzy zapra-
szają firmy zajmujące się wypiekiem prze-
różnego chleba. Na  kilkuset stoiskach 
były także inne kulinaria , a także wyroby 

twórców ludowych. –   Cieszy nas 
fakt, że przyjeżdżają do nas miesz-
kańcy innych województw.  Wszak 
na tym nam zależy – powiedział 
wiceminister Stefan Krajewski nie 
kryjąc radości z sukcesu wydarze-
nia, które jest jedną z największych 
atrakcji turystycznych w naszym re-
gionie. 

A że  nie samym chlebem żyje 
człowiek, w  tegorocznym progra-
mie znalazło się wiele atrakcji za-
równo dla najmłodszych, jak i star-
szych uczestników święta. Odbyła 
się parada zabytkowych ciągników 
i  lokomobil przed pałacem, w  któ-
rej czynnie uczestniczył wicemi-
nister rolnictwa Stefan Krajewski 

W Ciechanowcu odbyło się  

22. Podlaskie Święto Chleba



jako kierowca zabytkowego cią-
gnika. Wśród prezentowanych 
pojazdów były ciągniki, których 
muzeum posiada jedyne egzem-
plarze w Polsce. – Mamy pierw-
szy na świecie ciągnik z silni-
kiem chłodzonym powietrzem 
– powiedział Marek Wiśniewski, 
kierownik Działu Techniki Rol-
niczej Muzeum Rolnictwa w Cie-
chanowcu. W swoich zbiorach 
muzeum posiada 3 najstarsze cią-
gniki w Polsce, a łącznie placówka 

ma prawie 80 traktorów.  Dzięki 
wsparciu województwa i mini-
sterstwa muzeum może stale po-
większać swoje zbiory. 

Uczestnicy imprezy mogli 
również wziąć udział w  pokazie 
żniwnym na polu oraz młócenia. 
Wystąpiły zespoły folklorystycz-
ne i kapele ludowe m.in.: Bractwo 
Akordeonistów Siemiatyckich, 
Zespół Pieśni i Tańca Sokołowia-
nie, zespół ludowy Guzowianki. 
–  Atmosfera jest cudowna, tań-

czy się rewelacyjnie i publicz-
ność jest fantastyczna – zdradzi-
ły Agnieszka Kondraciuk i Alicja 
Barszczewska z Sokołowian,  któ-
re w tym  zespole występują od 10 

lat. Wieczorem na scenie pojawiła 
się gwiazda muzyki poprockowej 
Patrycja Markowska.

Celem wydarzenia było jednak 
przede wszystkich zachowanie 

i  przekaz tradycji żniwnych oraz 
obrzędów jej towarzyszących, 
a  także wzmocnienie poczucia 
tożsamości regionalnej i  ochrona 
dziedzictwa kultury ludowej. 
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Dla samych żołnierzy szko-
lenie było czasem poświęceń 
i wyrzeczeń. –  Było na pew-
no intensywnie. Ciężko było 
się przyzwyczaić do wstawa-
nia z rana, do życia w grupie, 
do rozkazów, ale udało się 
i jestem bardzo zadowolona – 
powiedziała szeregowy Alek-
sandra Januszko zdradzając, 
że wiąże ona swoje ambicje 
z wojskiem  i chciałaby w przy-
szłości zasilić korpus oficerów. 
–  Dla mnie była to niesamo-
wita przygoda. Ten cały trud 
i wyrzeczenia zaowocowały, 
bo dały mi nowe perspektywy 
–  powiedział szeregowy Łu-
kasz Suchowierski, który zde-
cydował się wstąpić do woj-
ska, aby bronić ludzi. 

Przysięga już po raz kolej-
ny odbyła się na Starym Rynku 
w Łomży. Dzięki temu miesz-
kańcy, a także turyści mogą lepiej 
poznać wojsko i poczuć, że 18. 
Łomżyński Pułk Logistyczny na 
trwale wpisuje się w miejski kra-
jobraz. – 18 Pułk pojawiając się 
w naszej przestrzeni społecznej 
wytwarza w nas poczucie bezpie-
czeństwa i dumy –  powiedzia-
ła Anna Gawrych, wicestarosta 
łomżyński podkreślając, że wiele 
z osób, które postanowiły wstą-
pić do wojska to ludzie z Łomży 
i okolic, których motywacją jest 
patriotyzm i potrzeba służenia in-
nym ludziom. –  Współpracujemy 
z pułkiem, aby w tym centralnym 
miejscu miasta to wydarzenie się 
odbywało i pokazywało ścisłą 

współpracę miasta z jednostką – 
powiedział Piotr Serdyński, za-
stępca prezydenta Łomży. 

92 nowych żołnierzy sko-
rzystało z programu „Wakacje 
z wojskiem”. Został on stwo-
rzony przez Ministra Obrony 
Narodowej, aby w okresie let-
nim zwiększyć ilość osób, które 
mogą się przeszkolić. – Okres 
letni jest fajnym czasem, kiedy 
ludzie kończą szkołę, mają prze-
rwę w trakcie studiów lub mogą 
wziąć urlop w pracy i przejść 
miesięczne przeszkolenie  – 
powiedziała porucznik Natalia 
Fiedoruk, oficer prasowy 18. 
Logistycznego Pułku Piechoty 
dodając, że teraz przed nowymi 
rekrutami 11- miesięczne szko-
lenie specjalistyczne. 

Przysięga wojskowa uczestników programu „Wakacje z wojskiem”

Przez 63 dni – dokładnie tyle, ile 
trwało Powstanie Warszawskie, po-
trwa akcja Polskiego Czerwonego 
Krzyża "W jak więzy krwi". Powstańcy 
oddali życie – Ty oddaj krew i uratuj 
życie. W akcję włączyć się można tak-
że w województwie podlaskim.

Celem akcji „W jak więzy 
krwi” jest nie tylko oddanie hoł-
du wszystkim poległym, zmar-
łym i żyjącym Powstańcom War-
szawskim poprzez honorowe 
oddanie krwi dla ratowania życia 
i zdrowia ludzkiego, ale też zmo-
tywowanie do regularnego odda-
wania krwi, szczególnie w okre-
sie letnim i popularyzacja idei 
krwiodawstwa. 

- Akcja "W jak więzy krwi" 
zrodziła się, ponieważ wojna 
dotknęła wszystkich. Każda ro-
dzina poniosła ofiarę i w każdej 
rodzinie znaleźć można ciche-
go bohatera, nawet jeśli nie był 
Powstańcem Warszawskim – 
mówi Waldemar Gołaś, członek 
zarządu głównego PCK, jeden 
z pomysłodawców akcji. - W 80. 
rocznicę powstania zadedykuj-
my oddaną krew naszym przod-

kom, dzięki którym mamy 
życie i wolność. Ja składam 
hołd wszystkim bohaterom 
powstania, ale w tym gro-
nie najbliższy memu sercu 
jest mój dziadek Jan Szuba 
z Łomży, walczący w Zgru-
powaniu "Żaglowiec" na 
Żoliborzu; także moja bab-
cia Pola, mama Basia i wu-
jek Witek, którzy przeży-
li Powstanie Warszawskie. 
Pamiętajmy o nich, ale pa-
miętajmy też, że w naszym 
otoczeniu ciągle jest wiele 
osób, które potrzebują na-
szej krwi. Dlatego zapra-
szam wszystkich krwiodaw-
ców z Podlasia: oddając krew 
w sierpniu i wrześniu - oddajcie 
hołd Powstańcom Warszawskim 
i rodzinnym bohaterom – apelu-
je Waldemar Gołaś. 

Oddając krew nie tylko upa-
miętniamy bohaterskich po-
wstańców, ale ratujemy życie 
i zdrowie innych ludzi. 

- Przelana krew za Ojczyznę 
niech będzie dla nas zachętą dla 
oddania krwi w czasie pokoju, 

bo dzięki temu uratowane życie 
i odzyskane zdrowie stanie się 
szczęściem dla wielu polskich ro-
dzin. Nasze poświęcenie jest po-
trzebne przez cały rok, ale szcze-
gólnie teraz, by nie zabrakło krwi 
w okresie letnim – podkreśla 
Waldemar Gołaś.

Aby wziąć udział w akcji 
„W jak więzy krwi” należy wy-
pełnić ankietę znajdującą się pod 
kodem QR umieszczonym na 

grafikach i plakatach pro-
mujących akcję, w termi-
nie od 1 sierpnia do 2 paź-
dziernika co najmniej raz 
oddać krew lub jej skład-
niki, odebrać zaświad-
czenie potwierdzające 
oddanie krwi lub jej skład-
ników i opublikować zdję-
cie z momentu oddawania 
krwi na swoim profilu na 
Facebooku lub Instagramie 
z hasztagiem #wjakwiezy-
krwi. Do 6 października 
należy przesłać skanem lub 
zdjęciem wspomniane za-
świadczenia wraz z wypeł-
nioną i podpisaną zgodą na 

udział w akcji oraz klauzulą in-
formacyjną na adres e-mailowy: 
krwiodawstwo@pck.pl. Wszyscy 
krwiodawcy, którzy spełnią ww. 
warunki otrzymają pamiątkowy 
certyfikat potwierdzający udział 
w akcji. Spośród krwiodawców 
biorących udział w akcji rozloso-
wane zostaną upominki.

Krew można oddawać w Re-
gionalnym Centrum Krwiodaw-
stwa i Krwiolecznictwa w Bia-

łymstoku, jego oddziałach oraz 
punktach mobilnych w czasie ak-
cji krwiodawczych i innych even-
tów. 

Krew można oddawać w Re-
gionalnym Centrum Krwiodaw-
stwa i Krwiolecznictwa w Bia-
łymstoku, jego oddziałach oraz 
punktach mobilnych w czasie ak-
cji krwiodawczych i innych even-
tów.   Najbliższa akcja w Łom-
ży   odbędzie się w Centrum 
Katolickim 18 sierpnia w nie-
dzielę. Rejestracja w godzinach 
od 8:30 - 14:00.

Szczegółowy regulamin dostęp-
ny jest na www.pck.podlasie.pl.

Od pierwszych dni powstania 
personel medyczny, pielęgniarki 
i sanitariuszki PCK podejmowa-
ły patrole na ulicach Warszawy. 
PCK prowadził własne szpitale 
oraz punkty sanitarne, z których 
wiele  stało się celem ataków, 
w tym bombardowań. Dzięki 
zaangażowaniu ówczesnej wi-
ceprezeski PCK hrabiny Marii 
Tarnowskiej, która podjęła się 
negocjacji ze stroną niemiecką, 
udało się wyprowadzić z płoną-
cego miasta  pod flagami Czer-
wonego Krzyża ponad 20 000 
cywilów.

W jak więzy krwi. Bądź jak powstaniec warszawski
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Muzeum Przyrody - Dwór Lutosław-
skich w Drozdowie serdecznie zapra-
sza na koncert „Flamenco u Lutosław-
skich” oraz warsztaty tańca flamenco 
25 sierpnia (niedziela) 2024 r.

Podczas koncertu plenerowe-
go w Parku przy Muzeum o go-
dzinie 18:00 wstąpią: Karolina 
Łucznik - taniec, kastaniety, duet 
gitarowy Contratiempo - Filip 
Swinarski i Jarosław Czajczyński. 
Bilet: 25 zł/os.

 Przed koncertem od godziny 
15:00 odbędą się Warsztaty Fla-
menco. Bilet: 25 zł/os.

Na warsztaty obowiązują za-
pisy pod numerem telefonu 86 
219 20 81 lub mailowo na adres 
muzeumdrozdowo@muzeum-d-
rozdowo.pl

O artystach:
Karolina Łucznik - choreografka, 
tancerka i pedagog tańca hiszpań-
skiego i flamenco. W Warszawie kie-
ruje własną szkołą tańca flamenco 
ENCUENTROS. Regularnie występu-
je jako solistka z uznanymi artystami 
flamenco. Na co dzień tańczy w ze-
spole Contratiempo. Imponuje wir-
tuozerską grą na kastanietach oraz 
elegancją ruchu w niezwykle wido-
wiskowym tańcu, w sukni z trenem 
bata de cola. Taniec traktuje przede 
wszystkim jako środek do wyraże-
nia emocji płynących z muzyki. Na 
scenie potrafi zachwycić, wzruszyć 
i rozśmieszyć widzów.
Podczas koncertu "Flamenco 
u Lutosławskich" zaprezentuje tań-
ce flamenco z różnymi rekwizytami 

oraz poprowadzi przed koncertem 
warsztaty tego tańca.
Zespół CONTRATIEMPO powstał 
w roku 2003 jako duet gitarowy Fi-
lip Swinarski – Jarosław Czajczyński. 
Zespół wykonuje muzykę flamen-
co, grając zaaranżowane przez sie-
bie utwory znanych wykonawców 
gatunku, a także własne kompo-
zycje. Repertuar zespołu obejmuje 
tradycyjne style fiestowe oraz roz-
budowane utwory sceniczne, a tak-
że formy instrumentalne, wzboga-
cone o elementy innych gatunków 
muzyki, jak muzyka latynoska, 
orientalna czy jazz. W programie 
utwory własne oraz kompozytorów 
takich jak: José Manuel Ortega He-
redia, Gipsy Kings, José el Francés, 
Paco de Lucia.

„Flamenco u Lutosławskich” w Drozdowie
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ZIELEŃ BEZ GRANIC - 
ARANŻACJA I PROJEKTOWANIE 

OGRODÓW.  Już dziś pomyśl 
o zielonej przestrzeni wokół 
swojego domu. Sklep Dom 

w Ogrodzie. Łomża, ul. Pana 
Tadeusza 11. Tel. 605 789 635.

NIERUCHOMOŚCI

Wynajme pokój od 1 września dla 
dwoch studentek lub uczennic. Łom 
za ul. Ks. Anny . Tel. 511 599 677.

Sprzedam mieszkanie w Kolnie 60,5 
m2, III p. Tel. 511 599 677.

USŁUGI REMONTOWO-BUDOWLANE

Usługi dekar-
skie- Perfekt 
dach: pokrycia 
dachowe, wy-
miana konstrukcji dachowych, ko-
miny z klinkieru, podbitki, montaż 
okien dachowych i włazów, mate-
riały. Łomża, Boguszyce 17, Łukasz 
Just. Tel. 508 637 509.

IWBUD Iwona Wiśniewska wypo-
życzalnia sprzętu budowlanego 
i ogrodniczego: -młoty wyburze-
niowe i inne -zagęszczarki –rusz-
towania, piły spalinowe - kosiarki, 
wykaszarki do trawy, areator - sprzęt 
rolniczy Łomża, ul. Nowogrodzka 
44B. Tel. 600 011 914.

ZIBI Zbigniew Gierwatowski. Usłu-
gi wykończeniowe: profesjonalne 
układanie płytek łazienkowych, ma-
lowanie i szpachlowanie, układanie 

paneli, tapetowanie oraz przeróbki 
hydrauliczne. Duże doświadczenie 
w branży. Tel. 606 880 197.

Usługi hydrauliczne PLUMBER 
Sobociński Sławomir:  

instalacje CO, instalacje  
wodno-kanalizacyjne, montaż 

urządzeń sanitarnych,  
kotłowanie (olejowe, gazowe, 

węglowe), kolektory słoneczne, 
pełen zakres usług.  

Tel. 516 376 389.

DOM

EDWAL: meble na zamówienie. Pro-
jekt gratis. Tel. 86 218 79 53, 601 804 
117. 

USŁUGI FINANSOWE

E-dyt biuro rachun-
kowe, Edyta Soko-
łowska - twoja pewność w rozlicze-
niach z Urzędem Skarbowym i ZUS. 
Zapraszamy: NOWY ADRES Łomża, ul. 
Nowogrodzka 155 d. Tel. 862 173 474,  
606 728 258. 

USŁUGI RTV-AGD 

Serwis ELEKTRO-AGD. Łomża, ul. 
Prusa 14 lok. 75. Tel. 86 2190 900. 

Zakład usługowy RTV – Marek 
Brzeziak ul. Wojska Polskiego 26A, 
Łomża. Tel. 862 115 343, 696 884 
735. Usługi w zakresie naprawy: 
TV, DVD VCR, KAMERY, LAPTO-
PY, MONITORY KOMPUTEROWE 
I INNE oraz montaż anten TV i SAT. 
www.brzesiakrtv.pl 

SALE WESELNE, USŁUGI WIDEOFILMOWANIE, 
ZESPOŁY MUZYCZNE 

Fotografia ślubna, portretowa i oko-
licznościowa. rafallesicki.com. Tel. 
600 455 252. 

Wesela, imprezy okolicznościowe, 
muzyka romska. Gra, śpiewa i tańczy 
,,Dżudli”. Gwarancja dobrej zabawy. 
Tel. 698 621 178. 

MOTORYZACJA 

AUTOZŁOMOWANIE, SKUP AUT DO 
DEMONTAŻU, ODBIÓR U KLIENTA. 
DOBRE CENY. 18-400 Grzymały k. 
Łomży. Tel. 602 259 306, 734 857 500. 
Elektromechanika samochodowa. 
Kompleksowy serwis klimatyzacji, 
nabijanie, odgrzybianie, sprawdze-
nie szczelności. Stara Łomża p/sz., ul. 
Akacjowa 5. Tel. 518 362 426.

Sprzedam Ford Tourneo Connect 1.8 
TDCi 220 tys. przebiegu, 2009 rok, 
stan bardzo dobry. Cena 12.500 zł. 
Tel. 600 770 454.

Sprzedam Skodę Octavię kombi 1,9 
TDI z 2006 roku. Bogate wyposaże-
nie w dobrym stanie. Tel. 604 525 
561.

PRACA

Zatrudnię pracownika biurowe-
go z doświadczeniem.  Dobra 
znajomość programów  pakie-
tu Microsoft Office. Piekarnia 
Piątnica, ul. Stawiskowska 53b,  
tel.862191334, 602 490 563,  
piekarnia.piatnica@op.pl

ZDROWIE/ URODA 

Specjalista foniatra-otolaryngolog 
Lilianna U. Lechowicz. Tel. 086 218 
22 29, 604 504 694. 

Zabierz rodzinę bądź przyjaciół  
do przytulnego domku  

w Balikach. „Domek u Zosi”. 
Tel. 501 627 081.

RÓŻNE/SPRZEDAM

Sprzedam 25 bel sianokiszonki- 150 
zł sztuka, ładowacz Cyklop - 5 tys. zł, 
Ursus C-330 M z 1990 roku, stan bdb 
32 tys. zł. Separator komórek soma-
tycznych  - 7 tys. zł. Tel. 515 830 196.

Serwis domowy. Drobne naprawy: 

malowanie, szpachlowanie, drobne 
usługi  hydrauliczne, elektryczne. 
Tel. 694 013 539, 452 648 409.

Drobne naprawy, malowanie, 
szpachlowanie, usługi elektryczne 
i hydrauliczne, glazura i terakota. Tel. 
452 648 409 lub 694 013 539.

tel. 503 010 038

OGLĄDAJ  NA  140  KANALE

100-letnia tradycja 
zobowiązuje
ul. M.C. Skłodowskiej 1 Łomża
ul. Sikorskiego 27  Łomża
ul. Sienkiewicza 2 Łomża
ul. Bernatowicza 6 Łomża
ul. Kołłątaja 1A/17  Łomża
ul. Przykoszarowa 22 Łomża
ul. Stacha Konwy 11 Łomża
ul. Wyszyńskiego 4D Zambrów
ul. Wojska Polskiego 31 
Zambrów

Kawiarnia i Restauracja 
„Na Farnej” zaprasza

tel. 512 113 853
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Turniej Piłkarski o Puchar Prezesa Spółdzielni Mle-
czarskiej Mlekpol, który odbył się w sobotę 3 sierpnia 
2024 roku, zgromadził rekordową liczbę uczestników. 
Dostarczył zawodnikom i kibicom nie tylko sporto-
wych emocji. W tegorocznych rozgrywkach udział 
wzięło dziewięć zespołów, w tym dwie debiutujące 
drużyny: z Łodzi oraz drugi zespół z Grajewa, obok 

znanych już reprezentacji z Mrągowa, Kolna, Zambro-
wa, Suwałk, Sokółki i Radomia.

Tegoroczny turniej po raz drugi odbywa-
ła się pod egidą prezesa zarządu Spółdzielni 
Mlekpol.

– Jestem zaszczycony, że mogę pełnić funk-
cję patrona tego turnieju, który nie tylko pro-

muje sport i aktywność fizyczną, ale 
także popiera idee zdrowego stylu ży-
cia oraz umacniania więzi społecznych 
- powiedział  Tadeusz Mroczkowski, 
prezes zarządu SM Mlekpol.  Z roku 
na rok obserwujemy rosnącą liczbę 
uczestników i kibiców, co potwierdza 
znaczenie sportu w budowaniu relacji 
międzyludzkich i integrowaniu naszej 
społeczności. Liczę, że przyszłe edy-
cje turnieju będą równie emocjonują-
ce i dostarczą wielu niezapomnianych 
chwil tak zawodnikom, jak i publiczno-
ści - dodał z zadowoleniem prezes.

Zmagania nie mógłby się od-
być bez wsparcia licznych sponso-
rów, w tym firm takich jak: Tetra Pak, 
Prost-Key Packiging, Greiner, Elopak, 
Armapak, Top System, Wip, Hansen, 
Ecolab, Model, Marpol oraz Fabtom, 
które przyczyniły się do sukcesu tego-
rocznej edycji.

Zambrów wygrywa na IX Turnieju Piłkarskim Mlekpolu

 Chodzi o zjawiskowy pojazd, którym 
Podlasianin Igor Ponichtera będzie 
się ścigał w  zawodach kartingowych 
w  Poznaniu. Gokart robi wrażenie, 
ale jeszcze większe jego kierowca: 
rajdowiec ma  pięć lat i  jest jedynym 
w  województwie podlaskim i  naj-
młodszym w  Polsce uczestnikiem 
certyfikowanych zawodów kartingo-
wych. Jego gokart z  logo Wojewódz-
twa Podlaskiego został zaprezento-
wany dziennikarzom w  środę, 7.08. 
A w spotkaniu prasowym uczestniczył 
m.in. marszałek Łukasz Prokorym.

Jak widać mamy skarb w na-
szym województwie –  pod-
kreślał marszałek. –  Igor 
ma dopiero pięć lat, a tak wspa-
niałe osiągnięcia. Jestem dumny, 
że już od najbliższych zawodów 
będzie mu  towarzyszył nasz 
„pikselowy żuberek”. To  wspa-
niała okazja do promowania re-
gionu – dodał.

Mały rajdowiec należy 
do Automobilklubu Podlaskiego. 
I co podkreślał wiceprezes stowa-
rzyszenia Piotr Bagniuk jest tam 
najmłodszym „kolegą”.

– Cieszymy się, że w tak mło-
dym wieku rozpoczyna swoją 
przygodę z  kartingiem, od  któ-
rego wielu przyszłych mistrzów 
zaczynało swoja karierę –  zazna-
czył Piotr Bagniuk. Wymieniał 

też zalety uprawiania tego sportu. 
–  Karting nie tylko uczy techni-
ki jazdy, nie tylko mechaniki, ale 
już od tych najmłodszych lat uczy 
rywalizacji, wzmacnia charakter, 
uczy też radzenia sobie z porażką.

O tym, co  daje ściganie się 
na  gokartach mówił także pre-
zes Zarządu Okręgowego Pol-
skiego Związku Motorowego 
Jerzy Poznański. –  W ten spo-
sób młodzież poznaje zasady 

bezpieczeństwa w ruchu drogo-
wym.

Igor jest młodym zawodni-
kiem i  na  razie może startować 
tylko w pokazach. Dopiero kiedy 
skończy 7  lat, będzie mógł uzy-
skać licencję kartingową i  star-
tować już w  tzw. poważnych 
zawodach. Teraz młody rajdo-
wiec po  prostu dobrze się bawi. 
A  w rozwoju hobby wspierają 
go rodzice.

– Na  tę chwilę traktuje-
my to  jako zabawę, jako wstęp 
do rozwoju dziecka. Zobaczymy, 
co  przyniosą kolejne lata –  mó-
wił Paweł Ponichtera, tata Igora.

W najbliższy weekend Igor 
pojedzie do  Poznania. Tam cze-
kają go dwa dni treningowe i dwa 
dni zawodów. Będzie ścigał się 
w minimum pięciu sesjach trwa-
jących ok. 10 minut każda, pod-
czas których przejedzie kilka-
dziesiąt kilometrów.

Niestety, owiane tajemnicą 
pozostaną osobiste odczucia ma-
łego rajdowca –  bohater środo-
wego spotkania nie zdecydował 
się na wypowiedź do mediów.

Pięciolatek na gokarcie z logo Województwa Podlaskiego

Relacja  
w Telewizji Narew  

i na www.narew.info
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ŁKS 
remisuje 

ze Świtem
ŁKS zadebiutował 
w nowym sezonie przed własną 
publicznością. Debiutancką bramkę 
dla łomżyńskiego zespołu strzelił 
Cezary Sauczek.  

ŁKS rozegrał pierwsze spo-
tkanie na własnym stadionie. Jego 
rywalem był zespół Świt Nowy 
Dwór Mazowiecki. Łomżyń-
ski zespół bardzo dobrze rozpo-
czął spotkanie strzelając bramkę 
już w pierwszej minucie meczu.  
Długą piłkę zagraną od obrony 
przedłużył Patryk Winszta,l a do-
granie wzdłuż linii końcowej Hu-
berta Antkowiaka wykorzystał 
Cezary Sauczek.  Świt wyrównał 
w 36 minucie meczu, gdy Patryk 

Kamiński pokonał bramkarza 
ŁKS strzałem bezpośrednio z rzu-
tu wolnego. 

W dalszej części spotkania 
ŁKS miał jeszcze wiele sytu-

acji podbramkowych trafiając 
między innymi w poprzeczkę. 
Mimo to wynik nie uległ zmia-
nie i oba zespoły podzieliły się 
punktami. 

Kolejny mecz w BetClic III li-
dze zawodnicy ŁKS-u rozegrają 
na wyjeździe z rezerwami Wisły 
Płock. Zarówno jedna, jak i dru-
ga drużyna po dwóch kolejkach 

ma na swoim koncie 4 punkty.  
Spotkanie odbędzie się 17 sierp-
nia o godzinie 13:00.

ŁKS Łomża: Adrian Olszew-
ski, Sebastian Zieleniecki, Kamil 
Wenger, Wojciech Chojczak (82′ 
Kamil Niewiadomski), Bartłomiej 
Olszewski, Dawid Owczarek (82′ 
Mateusz Majbański), Bartosz Ber-
natowicz, Filip Karmański, Cezary 
Sauczek (59′ Adrian Bielka), Pa-
tryk Winsztal, Hubert Antkowiak.

Świt Nowy Dwór Mazowiecki: 
Filip Zwoliński, Radosław Kamiń-
ski, Hubert Michalik (59′ Yaroslav 
Yampol), Kyrlo Knysh, Arkadiusz 
Gajewski (72′ Arkadiusz Ciach), 
Kamil Wiśniewski (59′ Filip Skła-
dowski), Bartosz Michalik, Patryk 
Kamiński, Antoni Bednarek, Bar-
tosz Mikołajczyk, Kacper Gości-
niarek ( 72′ Andrii Yampol).

Sędziował:  Adam Sekutelski 
(Łódź) 

Żółte kartki: Wojciech Choj-
czak, Filip Karmański, Mateusz 
Majbański, Sebastian Zieleniec-
ki, Hubert Antkowiak.

Gol w doliczonym czasie gry 
rozstrzygnął spotkanie między 
Olimpią Zambrów a Turem Bielsk 
Podlaski. 

Olimpia Zambrów w pierw-
szym meczu nowego sezonu po-
dejmowała na własnym boisku 
Tur Bielsk Podlaski. Gospodarze 
już w 4 minucie meczu wyszli na 
prowadzeniu. Strzałem zza pola 
karnego bramkarza rywali poko-
nał Sebastian Dąbrowski. Goście 
wyrównali 6 minut później za 
sprawą Marcina Bazylewskiego. 

Pomimo sytuacji z obu stron na 
kolejne gole trzeba było czekać 
aż do doliczonego czasu spotka-
nia.  W 92 minucie meczu decy-
dująca bramkę dla Tura strzelił 
Jan Kacprowski. 

Olimpia Zambrów – Tur Bielsk Podlaski 
1:2 (1:1)
Sebastian Dąbrowski 4 – Marcin Ba-
zylewski 10, Jan Kacprowski 90+2
Olimpia: Paweł Rutkowski – Damian 
Jaczewski, Krystian Mantur, Marcin 
Kapica, Sebastian Zabłocki, Karol 
Klich (70 Mateusz Muszyński), Szy-
mon Żabiuk, Sebastian Dąbrowski, 
Przemysław Jastrzębski, Mateusz 
Jastrzębski, Junior Radziński (82 An-
driej Triuchan). 
Tur: Michał Nos – Krystian Kulikow-
ski, Damian Onacik, Paweł Łochnicki, 
Rafał Kulikowski – Bartosz Gulewicz 
(85 Daniił Padzialinski), Andrzej Lew-
czuk (80 Olaf Wysocki), Jakub Troc, 
Marcin Bazylewski –Daniel Siemie-

niuk (46 Łukasz Popiołek), Jan Kac-
prowski.
Żółte kartki: Krystian Mantur, Seba-
stian Dąbrowski (Olimpia), Rafał Ku-
likowski, Jan Kacprowski (Tur).
Sędziował: Damian Tanajewski 
(Łomża).

Olimpia Zambrów przegrywa na inaugurację
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